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BUŁGARYA 
jej dzieje, miasta, przemysł i:rolnietwo. | 
0 
(Dokończenie—patrz Nr. 129). 

"W *Gabrowie, mićśćie położoneń nad 
Jantrą, której wody. dóstarczają wielkiej'| 
siły poruszającej, dwa przemysły: młynar: 
stwo i bożownictwo są w stanie kwitną- 
cym. Fabryki sznurków używanych do wy- 
robów pasamonicznych t. zw. gaźlane, są 
bardzo interesujące ze względu. na swój 
mechanizm bardzo prosty, a zarazem na- 
der. sprytnie obmyślany,- podóbno przez 
bułgara z Samakowa: Lecz wytworem rze: 
czywiście krajówegó przemysłu jest ckdżak, 
tkanina. narodowa z czystej wełny, którą 
przemysłowcy zaczynają podrabiać, używa- 
jąc przędzy bawełnianej do fabrykacyi tka- 
nin tak samo wyglądających, mniej elasty- 

cznych 'i trwałych, lecz ża to tańszych. 

W. Grabrowie wyrabiają chaiaki prawie w 
każdym domu, jak również w klasztorach 
miasta: Te klasztory nie'mają nić współ. 
nego z nasżemmi, oprócz chyba: zewnętrzne: | 
go wyglądu gmachów i ich mieszkańców. 
„Należy. w nich "widzieć nietyls' instytucję. 
ascetów, jak raczej 'stowarzyszenie kobiet' 
pobożnych, liczących się, by wspólnie pra- | 
cować i lepiej żabezpieczyć swój: byt drogą | 
korpóracy.. 0 000500 60 

Krosna do wyrobu chaików, fabryki gaë- 
tah'ów; warsztaty „wyrabiające beczułki "do | 
raki i inne, dostarczające większych beczek. 
do oleju i wina a nawet młynków do'czysz: 
czenia zboża; 'składy kuśnierskie' napełnio- | 
ne skórami wszelkiego rodzaju, szczególniej | 
skórami wilków, lisów i kotów bałkańskich, | 
wiele kuźnie, *kowalów i fabryk gwoździ, 
oto czem się odznacza małe miasteczko 

Triżvna..' Jak widać, jest::ono. bardzo: prze- 
mysłowem; -harzeniem jego jest 'współzawo- 
dnictwo zwycięskie z Gabrowem. Na nieszczę- |. 
ście nie ma ono dróg zbyżu.-Dwa lub trzy: 
razy do roku, zachodzą . tutaj: kupcy, zaw:| 
sze ci sami i skupują' wszystko: co jest: po 
cenach bardzo: niskich, gdyż 0 towary miej- | 
scówe hikt'z nimi nie współzawodniczy.- 

Po ża tem. rzadkiem: zjawiskiem towary. 
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mięsza się zwykle,z wonią koszonej trawy, 
|pierwiosnków, 'róż. polnych lub dojrzałych 
winogron,.zależnie. od pory roku. .. o: 
„|, Kandida utrzymywała, kościołek. w. wiel- 
„|kim. porządku, . tąk, że.szczury i. pająki nie 
„| mogły. tam :znaleźć... pomieszczenia i musia- 
ły:zmykać przed jej czynną szczotką. | 
< Od czasu jego. przybycia do Marki nie 
stało się .tam nie. godnego uwagi. Zawar- 


ci, pochowano . dość. ludzi, „ot i wszystko. 
Ludzie przychodzący na spowiedź, wielka- 


„chów: okradli kogo :hib oszukali, upili się 
Ji pokłócili, zresztą. nic więcej; Oń zaś na- 
pominał. ich, by: tego. więcej nie. czynili, bg- 


następnej spo 
` : Każdy mieszkaniec Marki miał wielkie 
|wyobrażenie o swaj:religii.i w nieszczęściu 
znajdował w.niej: pociechę. „Zaden nie o- 
|.puściłby „mszy, nawet gdyby. chodziło o życie 
Ji: wszyscy. więrzyli: w nadprzyrodzone zja- 

wiska. Gdyby się ich zapytano w co wie- 
|rzą, lub dlaczego? nie umieliby odpowie- 
go | dzieć. .. Wiedzieli coś, aló: wszystłto' było o- 
.bleczone mgłą tajemniczą. Najjaśniejsze po- 
-|jęcie mieli: .0 Madonnie; uznawali :ją za mat- 
dkę: całego Swiata, dbającą ‘oich. dobro w. 
'| teraźniejszości i przyszłości, jeśli: tylko od- 
„dadzą jej: cześć .-przynależną: tak jak nie-. 


) kiej: Demetrze.' 
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ysłowe, handlowe i literackie. 
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OENA OGLONZEŃ: 

Za jedan wiercz połllom lub za lego 
miejsce 6 k., z ustępstwem: ra 3 razy 
60), wa B razy 160, ra 4 razy 200j,, 
za 6 rany 250], za 6 razy i więcej 
80°% TE 
. Nekrologi: za każdy wieraz 10 kop. 

Reklamy: za każdy wiersz 12 kop. 

Stałe B wierszowe ogłoszenia adreso- 
we pors. 2 miarięcznie. 
` Od należności przowyższających 10 ru 
* ustępstwo dodatkowe ogólne 5% 


Ogłoszenia: przyjmowane są: w Adiniuistracyi „Dziennika“ 
oraz w biurach. Ogłoszeń Rajehmana i Frendlera w Warszawie 


CIFERI 


zupełnym 


i z kilku innych mniejszych rzeczek; prze- 
wyrazu zlato pochodzą nazwy: wiele miast 
i wsi: Zlatica, Zlatina, Zlatiska ete: ` Dzi- 


dni roboczych, liczba sztuk drobnego by- 
dła przeznaczonego na uroczystości Baira- 
ma, nawet ilość par pończoch, które wyko- 
naé miały kobiety, wszystko to zależało w 
zupełności. od jego upodobania.” 

-Po -skończeniu wojny, rząd bułgarski zna- 
lazł się wobac trudnego zadania. Muzuł- 


ka którzy wyemigrowali przy rozpoczę- 
mysł ten miał być w stanie kwitnącym; od {ciu kroków nieprzyjacielskich, 


| 


siaj wypławianiem złota nie. trudnią się |dali zapłaty 
J Wyp 3 4 Się 


obawiając. 
się zemsty ` i spełniając wyraźny rozkaz 
swoich władz, zaczęli teraz powracać i żą- 
swoich czynszów zaległych, 


zupełnie osoby prywatne; mówią, że rząd | przywrócenia .ich praw feudalnych lub wy- 


- „| zabronił tej czynności. mieszkańcom z nad | kupienia ich za. pieniądze, 


Ze swej strony 


brzegów Strumy, pod pretekstem, że złoto |lud burgarski przeklinał niawczesny powrót 


|znajdowane w rzece, jest własnością korony. 


_Głównem miastóm wielkiego okręgu rol-. 
niczego jest: Kunstendża z ludnością 10,000 
dusz. -Podczas wojny w roku 1877 istniał 


[swych dawnych panów. Nie chciał uznać 


pretensyj swych beyów, zaprzeczył by pra- 
wnem było. posiadanie oparte na gwałcie, 
wyrzekając przeciwko uzurpacyi, która nad- 
użyła pierwotnych praw własności na nie- 


W znośnych a jnastępujące rozporządzenia: wywłaszczenia 
nawet w dosyć przyjemnych warunkach |dóbr pańskich, przez wypłatę tym którzy 
znajdowali: się ortakdźziowie; niektórzy. mieli | mają prawo :do odszkodowania sum, wyzna- 
(po. kawałku ziemi, z którego dochód był |czonych : przez komisyę imięszaną; oddanie 
jich wřasnoscrą. - Płodatni z icheflików czyli | gruntów uprawiającym takowe; wypłatę od- 
dzierżaw, które wyzyskiwali, dzielili się z |szkodowania przez rząd tytułem zaliczki i 
właścicielami, od których mieli mieszkanie, |spłatę tych zaliczek w ratach rocznych 
inwentarz; często także:ziarno do siewu i|przez. ludność rolniczą. Takie są zasady 
słomę: dla koni:'i wołów, Niżej od nich |nowego' systemu rolnego; byłoby bardzo 
stali momźżiowie, zwykli najemnicy żgodze-|trudnem : ocenić już teraz rezultaty jakie 


to kilka małżeństw, ::ochrzczońo. dużo dzie-| 


nocną, spowiadali .się „ze zwyczajnych. grze-| 


dao tego .pewnym,.jak zresztą i oni, że przy. 
wiedzi usłyszy .te same Zwie- 


| gdyś przed: laty. lud.:łatyński: myślał o wiel- |- 


ni na pewien czas;-ci otrzymywali wyna- 
grodzenie w naturze. Właściciel: dawał im 
prócz tego mieszkanie, słomę dla bydła i 
kawałek gruntu, który uprawiali dla siebie, 


pariasy bułgarskiego systemu rolnego, nie- 
wolnicy. w całem znaczeniu tego wyrazu, 


Po ża obrębem swego mieszkania : żadnej 
własności nie byli pewni. Nawet ziemia 
przy walącej się chacie należała do spa- 
ha; mienie, które otrzymywali jako spadek, 
stawało się jego własnością. Ilość ziarna, 
drzewa, węgla, drobnych artykułów poży- 
wienia, dostarczanych w ciągu roku, liczba 
dności, że dalej kradli, upijali się, kłócili, 
kłamali, a spowiądali się ze swych czynów, 
by'-dalej taksamo postępować. Ludność 
pozostała na tym. samym poziomie cywili- 
zacyi.co. przed jego przybyciem. . |. 
Zatopiony w tych myślach, które go ani 
w dżień, ani w nocy nie opuszczały, gdyż 
„miał wrażliwe siimienie, usiadł na marmuro- 
wej. ławce.przydrzwiach iotworzył brewiarz. 
Słońce zachodziło. po..za sosnami, pokry- 
wającemi pagórki; różowe promienie. pada- 
ły na brukowaną drogę wprost. kościoła i 
przędzierając się przez cyprysy, stojące 
przed drzwiami, padały u. nóg jego na ka- 
mienną posadzkę. Słowik śpiewał gdzieś 
dalej, ukryty w krzaku różanym po za drze- 
wami cyprysowemi. „Jaszczurki  przemyka- 
ły się po bruku. Zapach- powoju koziego, 
dostający się przez szczelinę w murze, na- 
pełniał kościół swą wonią, Dokoła niego 
panowała jasność, za nim wszystko było 
pogrążone w ciemności. id, na 
„Otworzył brewiarż: z. przyzwyczajenia, ala 
nie czytał; siędział* tylko z oczyma utkwio- 
hemi w mgłę: wieczorną, w sine pagórki, w 
daleki horyzont,: przysłuchiwał się śpie- 
wowi "słowika ż- tęsknym zachwytem, co 
w oczach jego gospodyni i parafian wyda- 
wało się głupiem, a było wiśtocie tylko wy- 
mikiem . poetycznego. usposobienia, które z 
braku wykształcenia wprawiało go w stan. 
niedający się określić. - 2 | 
„== Spibw słowików w czerwcu jest innym, 
miż w kwietniu i maju, myślał ksiądz, któ- 
rego natura zrobiła poetą i dała mu oczy, 


własnym kosztem; byli: oni wolni od podat- | 
ków. .„Dalej szli 4eeżmdżiowie, prawdziwi 


ciałem i mieniem oddani. samowoli pana. | 


"dotykając się troskliwie każdego przedmio- 
tu; * Drzwi kościołka były zwykle otwarte, 
Ja zapach kadzidła: palącego się od wieków, 


© Gesualdo inie: miało wiele. „lepszego od. 
nich pojęcia: o religii; powtarzał sentencye, 


|gosławionem, gdy ..uciechy świeckie są. po. 


Lecz. po.: sześcioletniem: pobycie w Marca, 


które widziały i uszy, które słyszały, Zida- 
je się, jakby Śpiew był inny i cieniowanie 
inne; na wiosnę Śpiew ich robi wrażenie 
psalmów, jak-śpiewy Salomona; w połowie 
data — cò one też śpiewają? Czy wyśpie- 
wują na cześć lata? czy też uczą tylko swe 
małe; jak mają śpiewać. na rok przyszły? 
' 1 znowu przysłuchiwał się najpiękniejsze- 
przyszedł 'do tego. smutnego. przekonania, |mu zè śpiewów piasząt — śpiewowi: słowi- 
że nic a nie nie wpłynął na moralność lu-: ka. Słowik „powtarzał wciąż” swój Śpiew, . 


których :sam.:dobrze...nie pojmował. Miał 
niejakie pojęcie o tem, że poświęcenie i wy- 
rzeczenie się świata, jest .po trzykroć bło- 


tyleżkroć potępionemi. Starał się więc czu- 
wać nad moralnością. swoją i- swego ludu. 


bie sympatyę. 


dadzą się osiągnąć na tej drodze. W: każ- 
dym razie, mówi Jean Krdic, minęły już 
najgorsze. czasy dla. bułgarów.. 


ma mara 


In EN 


WIELKI POŻAR. 

A ZE —0— | 

We środę t. j. d. 2 b. m. o godzinie wpół 
do siódmej rano, trąbki alarmowe dały 
znać, iż wybuchnął pożar. Pierwszym, kto 
zaalarmował miasto, był p. Stanisławski, 
komisarz policyjny cyrkułu pierwszego, ob- 
chodzący wtedy dzielnicę staromiejską. Nie- 
ustające przez długi czas trąbienie wska- 
zywało, że niebezpieczeństwo było bardzo 


czasem wolniej, czasem prędzej, w dali wtó- 


rował mu głos słabszy, który milknął gdy 
i on Śpiewać przestawał. Jasnem więc by- 
io, że tam w krzaku różanym uczył śpie- 
wać swego syna. Każdy, kto chce, może 
się przysłuchiwać przez cały czerwiec tym 
słodkim lekcyom, dawanym pod laurem i 
mirtą, pod krzakiem poziomek i drzewami 
granatowemi. | 

Słowiki w Marce były uważane za stwo- 
rzenia przeznączone do łapania, do zabicia, 
do zamykania - w klatce, do sprzedania za 
centyma, jak jakie inne małe ptaszęta, lecz 
koło kościoła nikt nie śmiał im cokolwiek 
zrobić: ludność wiedziała, że parocco lubił 
ich śpiew w przerwach nabożeństw kościel- 
n ch.- , | 
nahan w 'tę lekcyą pełnych słodkich 
melodyj, don Gesualdo przestraszył się nie- 
co, gdy ujrzał zarysowujący się cień i u- 
słyszał zwrócone ku. sobie słowa: 

— Dobiy wieczór, don Gesualdo! 

Obejrzał się i zobaczył dobrze sobie zna- 
ną kobietę. Była to zupełnie młoda, bar- 
dzo piękna, ośmnastoletnia osoba, z twarzą 
wyrażającą namiętność, ubarwiogą silnemi 
kolorami i jaśniejącą łagodnością, o dużych, 
połyskujących oczach, które czasem przy- 
bierały wyraz łagodny jak u psa, o ustach 
pełnych, purpurowych, z zębami również 
białemi jak zęby psa. Nazywała się Ge- 
nerosa Fe; była ona żoną młynarza Tassa 
Tassila, W Marco większość kobiet była 
przez pracę i słońce zniszczona i opalona 
i zanim były młode, już w latach dwudzie- 
stu wyglądały staro: figura brzydka, czoło 
poorane, z dzieciakiem przy piersiach przez 
rok cały, Generosa nie była do nich po- 
dobną: mało pracowała, figurkę miała bo- 
gini, pielęgnowała swą piękność i nie mia- 


ła dzieci, chociaż wyszła za mąż, mając 
(lat piętnaście. Była w przyjaźni z Gesual- 


dem, pochodzili oboje z Bocca d'Arno, mieli - 
więc tesame wspomnienią i czuli dla sie- 


(D. c. n.) 
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groźne. Ogień wszczął się przy ulicy Pod- 
rzecznej w domu pod Nr 133, należącym 
do p. Władysława Jeżewicza, w stajni gdzie 
były konie i dorożki p.. Scheffnera. Po- 
nieważ w stajni znajdowała się słoma i sia- 
no, ogień więc odrazu wybuchnał z wielką 
siłą i wtedy- dopiero został spostrzeżony. 
Straż ogniowa z pośpiechem zbierała się, 
jednakże brak. koni nie pozwolił jej wyru- 
szyć na miejsce wypadku tak prędko, jakby 
należało. Grdy nakoniec oddział pierwszy 
zbliżył się do miejsca wypadku, okazało 
się, iż ulica zupełnie była zapchaną przez 
tłumy ludzi uciekających z sąsiednich do- 
mów, oraz przez tłumy ciekawych. Z tru- 
dnością tylko przy pmócy policyi udało się 
straży przejechać przez ulicę. Ogień roz- 


szerzał się z nadzwyczajną szybkością, cze-|i oddział wojska do pilnowania porządku. 
mu dopomagał wiatr a zarazem nagroma- | Wojsko rozstawione było z obu stron ulic; 


dzenie 'w tej dzielnicy wielkiej ilości bu- 
dynków drewnianych. Powstała więc. po- 
trzeba wezwania wszystkich czterech od- 
działów straży, które pośpieszyły natych- 
miast "na miejsce: pożaru.  Dzielni nasi 
strażacy z narażeniem życia, wzięli się do 
stłumienia niszczącego żywiołu, który. nie 
dawał się opanować. Grorąco było tak stra- 
szne, że topornicy od czasu: do czasu 
musieli odpoczywać, gdyż hełmy na glo- 
wach jim- się kompletnie. smażyły. < Skut- 
kiem tego. okazał się brak toporników, nie- 
którzy więc z wodniczych porzucili swe 
beczki -i rzucili się z toporami do rozwala- 
nia’ palących się budynków. Mimo to 
wszystko ogień szerzył się niepowstrzyma- 
nie, ż domu p. Jeżewicza przeszedł na po- 
sesyę- Nr 134 p. Borucha Bergera, gdzie 
zajęła się oficyna: murowana trzypiętrowa, 


|wybuchnął ogień. Mimo całodziennego wy- 


DZIENNIK ŁÓDZKI. 


wstrzymany był w pochodzie zwycięzkim, 
a w godzinę później strąż miała już przed 
sobą stosunkowo bardzo łatwe zadanie — 
zalewanie zgliszcz, rozwałanie budynków 
itp. nad czem do godziny drugiej pracowa- 
ły wszystkie oddziały, następnie zaś, aż do 
godziny siódmej wieczorem, po kilkunastu 
ludzi z oddziałów pierwszego i drugiego. 
Na miejscu pożaru pracowało 17 sika- 
wek, a mianowicie: 4 oddziału pierwszego, 
2 drugiego, 2 trzeciego, l czwartego, 4 
straży scheiblerowskiej, 1 p. Poznańskiego, 
2 z Bałut i 1 p. Dobranickiego. Jedna z 
sikawek ustawioną była nawet od strony 
Starego Rynku. Na miejsce wypadku przy- 
byli osobiście pp. prezydent miasta, polic- 
majster, sprowadzono pewną ilość kozaków 


aż do miejsca, gdzie straż czerpała wodę. 
Pan Poznański nietylko że pozwolił straży 
na czerpanie. swej: wody, ale: nawet. prze- 
ciągnął 4,000 stóp węża ssącego ze swego 
ogrodu aż do miejsca położonego blisko 
widowni pożary, prócz tęgo dał do pomocy. 
straży przy napelnianiu beczek wodą kil- 
kunastu swych robotników. . Czerpano tak- 
że wodę z rezerwuaru u p. Gehliga. 

W .nocy o- godzinie pierwszej, znowu a- 
larmowąno. straż, gdyż z gruzów powtórnie 


silku straż pracowała jeszcze do godziny 
czwartej. rano. : z ask IG 

Kilka ścian spalonych domów grozi u- 
padkiem, należałohy je więc ogrodzić w ce- 
lu zapobieżenia wypadkom, . ponieważ” pu- 
bliczność kręci się ciągle po miejceu po- 
gorzeli. We czwartek cegła, która spadła 


stamtąd. zaś przerzucił się. do domu dre-|z jednego budynku tak silnie uderzyła w 


wnianego: Nr 182; będącego własnością pp. 
Moszka i Jakóba Salzsteinów. += 0 
"Następnie zajęły się budynki drewniane 
pod'Nr.131, w domu p. Lewka Lewkowi- 
cza i Jóska Spiegel. Niebezpieczeństwo z 
tej strony było nadzwyczaj groźne, gdyż 
przy wietrze zajęcie się jednej z bocznych 
oficyn, zagroziło całemu szeregowi domów 
z obu stron ulicy, "Tu kilku wodniczych 
z pomocą publiczności zdołało z wielką 
szybkością obalić palący -się budynek i 
przerwać szerzenie się ognia w tej stronie.: 
Rozpasany żywioł, znałazłszy z tej strony 
silny i niespodziewany odpór, jak gdyby 
rozzłoszczony, rzucił się na dom, położony: 
przy ulicy Drewnowskiej pod Nr 124, :na- 
leżący do p. Katarzyny. Jasieńskiej, skąd 
z wielką szybkością: przerzucił się na dom 
pod Nr.123, będący własnością pp. Fiszeła 
Ordenansa i Jankiela Salomonowicza. ~ 
Niespodziewany ten zwrot ognia stał się 
przyczyną strasznego wypadku. Na dru- 
' giem piętrze. oficyny drewnianej w domu 
ostatnim, mieszkańcy zaczęli uciekać i szczę- 
śliwie zdołali zejść na dół, między nimi 
rodzina Mordki Fromera, złożona prócz 
rodziców z pięciorga dzieci. Niestety, je- 
dno z tych dzieci, pięcioletnia Ryfka, wsty- 
dząć się w koszuli wyjść na dwór, powróciła 


do mieszkania po sukienkę, aby się w nią.|. 


ubrać. ' Nieszczęśliwa matka, straciwszy 
przytomność umysłu wobec grożącego nie- 
bezpieczeństwa, nie odwołała dziecka, któ- 
re też już więcej nie wróciło; znalazłszy 
się zaś na. dole, matka w popłochu nie 
spostrzegła, iż brakuje jej jednego z dzie- 
ci, nikomu naturalnie nie powiedziała o 
wypadku. Trupa nieszczęśliwej Ryfki zna- 
leźli później topornicy przy samych drzwiach 
mieszkania. Wygląd był straszny, połowa 
czaszki wraz z mózgiem uległa żupelnemu 
zniszczeniu, ręce skulone były przy piet- 
siach, kości nóg najzupełniej zwęglońe, war- 
gi odchylone, a zaś z pośród nich sterczał 
szereg pięknych białych ząbków. Nieszczę- 
śliwe dziecko według wszelkiego prawdo- 
podobieństwa  najprzód udusiło się od dy- 
mu i dopiero trup spalił się. Topornik, 
który pierwszy ujrzał ten widok, o mało 
nie zemdlał. © DOOR 
Pośpieszyła z pomocą i straż schaible- 
rówska, której pomoc bardzo, się przydała, 
mimo to wszystko ogień ciągle rozszerzał 
się i przerzucił się na dóm frontowy, pod 
Nr 122, następnie na oficyny, a potem na 
posesyę Nr 121. Wszystko to stało się w 
przeciągu godziny, Widok był straszny i 


wspaniały zarazem. Cały czworobok do-| 


mów i;budynków pomiędzy ulicami. Pod- 
rzeczną i Dręwnowską stał w. płomieniach, 
wśród których widać było jedynie uwijają- 
cych się. strażaków. Na. ulicach i' podwó- 
rzach widać było tłumy płaczących, zała: 
mujących ręce, wynoszących rzeczy, zajeż- 
dżały.. „nawet wòzy po: wyratowane mienie 
nieszczęśliwych ofiar katastrofy. |. Pó 
„Na szczęście wiatr. ustał i ogień wtedy 
spotkał na swej drodze przeszkodę w. po- 
staci dwóch murowanych kilkopiętrowych 
domów. „Zabrakło mu już sił do pokona- 
nia tej. przeszkody, podczas gdy energia 
straży z każdą chwilą wzrastała, zdawało 
się, „iż strażak | 
dłuższego trwania pożaru. - ge 
Niektórzy:z nich odnieśli drobne skale- 
szenia, nie grożące. wpiawdzie  niebezpie- 
czeństwem, ale które sprawiały ból dotkli- 


wy, mimo to pracowali oni ze zdwojoną e- 
nergią. O wpół do dziewiątej ogień po- 


sowania, jak pożyczki egipskie i włoskie. 


(było nadzwyczaj sprzyjającem: dla rozwoju zaśle- 
wów i wyrównało wiele szkód, które, dawniej 'po- 


om przybywa sił w miarę 


głowę jakiegoś widza, że stracił przytom-| 


ność. ; w 

Posesyj spaliło się ośm, w nich zaś bu- 
dynków murowanych 3, drewnianych 25; 
jeden budynek w połowie murowany, w po- 
łowie zaś drewniany. Między budynkami 
drewnianemi znajdowało się sześć mięsz- 
kalnych. Straty w nieruchomościach wy- 
noszą 51,700 rs., jak podali je właściciele 
domów. Przy pożarze ucierpiało 132 ro. 
dzin, które pozostały bez.dachu, a wiele z 
nich i bez chleba. Dobroczynność « publi- 
czna jest tu koniecznie potrzebną i sądzi- 
my; iż obywatele: naszego miasta. pośpieszą 
nieszczęśliwym z pomocą, trzeba się jednak 
zająć tem szybko, albowiem dwa razy daje, 
kto prędko daje. | 


- SPRAWOZDANIA TARGOWE, 


Z giełdy berlińskiej donoszą pod dniem 2 czerw- 


ca: Wiadomość o odwiedzinach rosyjskiego mini- | 


stra spraw zagranicznych Giersa u księcia Biszaar- 
ka, oddziałała: ożywiająćo na giełdy zagraniczne, | 
lecz tutaj nie wywarła szczególniejszego wrażenia. 
W każdym razie panowało dziś usposobienie bar~ 
dzo mocne, chociaż ożywienia nie było żadnego. 
Niektóre tylko papiery wzbudzały więcej zaintere- 
inne renty trzymały się mocno, lecz obracano nis- 
mi bardzo mało, ; z 
puszczenie nowej wewnętrznej pożyczki rosyjskiej 
na 100 milionów rubli (6%, renta kolejowe) nie 
wywarło w Berlinie większego wrażenia. Ruble u 


"piątek wszystkie gatunki, 


bel przędzalnikom tutejszym a resztę na spekula- 


W porównaniu z najniższym p 


charkowsko-mikołajewskiej po zs. + 1 30,000 pudów | 
ne trzy lata w miesiącach jestennych, zimowych i 
letnich do Moskwy po rs. 4.77!/, pad. z 

Bvuwełna. Liverpool, 25 maja „Przez cały 
tydzień ubiegły targ był bardzo ożywiony, prze” 
dzalnicy zakupili 82,730 bel. Szczególniej bawełna 
amerykańska miała popyt bardzo dobry I Już w 
i z wyjątkiem ortynaryj- 
nych, osiągnęły zwyżkę 'j,, po która utrzymają sią 
do końca. Do poprawy usposobienia targu przy- 
czyniły się znakomicie wielkie obroty, jakich przed- 
miotóm była bawełna egipska, skutkiem madzwy- 
czaj małych zapasów: 41,72 bel wobec 108,080 bel 
w roku 1885. Sprzedano 13,310 bel, z tych 10,210 
eyę i za wszystkie gatunki brunatne do good fair | 
musiano płacić o 3j p a za good o tf p. drożej. 
] | oziomem, notowania 
brunatnej wełny egipskiej są obecnie wyższe 0 Ta 
—1Y, p, pođezas gdy biała niewiele jeszcze sko- 
rzystała a w tygodniu ubiegłym notowania jej za- 
dnej nie uległy zmianie, Bawełną brazylijską wy- 
konywano niewielkie obroty, lecz ceny jej trzyma- 
no bardzo mocno. Nieco ospałe usposobienie dla 
bawełny- peruwiańskiej, wspomniane w poprze- 
dniem sprawozdaniu, w tygodniu ubiegłym ustąpi- 
ło miejsca wielkiemu ożywieniu. Sprzedano 5,690 
bel; notówania urzędowe ' pozostały niezmienione, 
lecz w wielu wypadkach: musiano płacić o *Jq p. 
więcej niż w tygodniu poprzednim. . Stanowczo | 
pszy popyt. miała także bawełna wschodnio-indyj- 
ska, szczególniej w lepszym gatunku; przędzalnicy 
tutejsi zakupili 7,840 bel; ceny trzymają się teraz 
mocniej, tylko stopnie niższe od good: są jeszcze 
zanledbane. Chociaż towarem rozporządzalaym żwa- 
wo obracano, w handlu terminowym zawsze jesz- 
cze nie widać spekulacyi i wypada dziś zanotówać 
niezwykłe zjawisko, że dostawy w ciągu trzech lub 
©zterech miesięcy nabyć można |'|3ą—'jq6 p Niżej 


cen targowych. Tymczasem pomyślać warunki P> | 


tystyczne, w jakich znajduje się bawełna, uwido- 


lenie, jak nam donoszą, 


Nr. 128 


(—) Tramwaje. W „Warszawskim Dnie- 
wniku” czytamy, co następuje: „Sprawa u- 
dzielenia koncesyi na budowę i eksploata- 
cyę tramwajów w Łodzi znajduje się obe- 
i w następując - 
łożeniu. Do licytacji” na to przydsiębier: 
stwo, po ogłoszeniach władzy gubernialnej 
piotrkowskiej w pismach urzędowych i pry- 
watnych, stawiło się w oznaczonym termi- 
nie trzechmiesięcznym czterech konkuren- 
tów. Przy współubieganiu się pomiędzy 
nimi w zakresie warunków licytacyjnych 
najwyższą zapłatę na korzyść m, Łodzi o- 
fiarowali spólniey August Wolf i Dawid 
Rosenblum w rozmiarze 80/, od dochodu 
brutto przy 35-letnim terminie eksploata- 


(cyi, Alfred Straus zaproponowa: opłatę nie 


z dochodu brutto, jak wymagały wurunki 
licytacyjne, a od dochodu netto, przyczem . 
zgadzał się przyjąć eksploatacyę przedsię- 
bierstwa na 27 lat. Ze względu na takie 
rezultaty konkurencyi i ze względu na sta- - 
rania niektórych innych. osób o udzielenie 
im pozwolenia na to przedsiębierstwo, któ- 
ró to życzenia: wyrażone były jeszcze. przed . 
ogłoszeniem © licytacyi, w ministerynm 
spraw wewnętrznych powstał projekt wy- 
zńaczenia licytacyi dopełniającej między u- 
biegającymi się, w celu dokładniejszego i 
wszechstronniejszego wyjaśnienia warunków 
przedsiębierstwa i dopuszczenia do tego u. 
biegania się wspomnionych osób. Urzeczy- 
wistnienia tego projektu minuisteryum zro- 


Także |. 


Wiełda. Petersburg, 1 czerwca. - Wy- * 


czniają się coraz wyraźniej; zapasy w Angli wyno- | biło zależnem od uznania J. W. Generał. 


szą 255,000 bel mniej niż przed. rokiem, 268,000 | A aE 
bel mniej niż w roku 1884 a 413,000 bel mniej niż, Gubernatora warszawskiego. Obecnie, jak 


w Toku 1883. Hpekulacya dotychózas mało na to | się dowiadujemy, zapadła decyzya eo do 


zważa, lecz przy końcu lata sprawić może łatwo; tego w tym sensie, że nowa licytacya u- 
niespodziankę pod tym względem. znaną została za niekorzystną dla Łodzi, 
Przędza i tkaniny bawełniane. Manchester, RezónokaloSdriznieaiażóńs ao Glo: 
27 maja. Wielkich obrotów nowych nie dokonano przy ; SOTYCZRIE wyrazi ę 0 
w tygodniu ubiegłym, chociaż był lepszy popyt do nieczności udzielenia koncesyi tym przed- 
Chin i niektórych innych krajów. Lecz wobec o- |siębiercom, którzy zobowiązali się płącić na 
gromnej ilości tkanin dawniej zakupionych i cię- korzyść miasta 8°/, od dochodu brutto przy 
gle jeszcze nadsyłanych wielkich zamówień, wobec sa lenar okrasi sk aa ra Tomie 
poprawy kursu srebra i korzystnego wpływu, jaki |99-Jetnim oxresie exsploatacyjoyni. So 
na przędzę wywiera zwyżkowy nastrój rynku ba- czność ta motywowaną jest: t) brakiem 
AP DĄ panuje na targu tutejszym usposobie- | przeszkód formalnych do udzielenia konce- 
nie bardzo mocne. l i a. RES i Aln; 7. gadu e i owi 
Wełna. Wrocław, 1 czerwca, W miesiącu | 5) z Sp ólnikom Wolfowi 5 ER SE R ? 
ubiegłym obrót był dosyć znaczny; razem z wełną |- ) korzyścią płynącą dla łodzi z propono- 
brudną sprzedano blisko 4,000, centnarów wełny | Wane] przez nich opłaty, ponieważ jest oną 
mytej przed strzyżą, dobrej szląskiej, polskiej i po- | prawie dwa razy większą od opłaty otrzy- 
znańskiej około 1,800 ctr., których pozbyto śię po mywanej przez kasę miejską warszawską 
cenach bardzo niskich; kosztem 'wielkich ofiar ze | d RSP ` hociažz-eks 
strony właścicieli. Nabywali: fabrykanci i przę- | „tramwajów w Warszawie, chociaz ekg 
dzalniey z nad Renu i z Saksonri, fabrykanci z £u- ploatacya tych ostatnich jest przedsiębier- | 
w. dion AO darki Pod BA po-|stwem znacznie korzystniejszem; 3) okoli- 
myślnych wiadomości z Antwerpii, wzmooniło Się | cznościa, 2 wa sy i 
usposobienie dla wełny, chociaż spekulacya zawsze a, £e  propozycya e nartani 
jeszcze postępuje ostrożnie. Także ruch kontrakto- | 22 Aieytacyi dopełniającej pomię ZY konku- 
wy przybrał dosyć wielkie wymiary. . . . |rentami i sama przez się jest mniej ko- 
. Wełna, Jever, 81 mdja. Wełna. myta ;160 |rzystną; 4) tem, że osoby, które starały się, 
aw s wała an ae aa udzielenie im koncesyi przed ogłoszeniem, 
keyi w dniu 24 marca wystawiono 2,600 bel, z któ. | nie wzięły udziału w licytacy!; 5) tem, że. 
rych sprzedano około 2,250 bel ze zniżką !/, p.. w |ogłoszenie nowej licytacyi mogłoby dać po- 
LAP gaan t z nam RAE ostatni gg > wód :współubiegającym się do zrzeczenia 
zonu. Jak zwykle w tej porże roku, wybór mejsje: gyych pr Z in zem mogłab 
był pięknym, jakkolwiek ofiarowana kilka dobrych a R je T cy Z d ka ? m m05t20y 
partyj wełny zapoconej. Wiadomości o ospałem u-|*":' CORE IRK ISKA 20 PR i 
sposobieniu w Londynie wywarły tn wielkie przy-|  (—) Na pomieszczenie gimnazyum męzkiego. 
gnębienie, gdyż pomyślność kolonii w wysokim sto- wybrany dom N. 1395 przy ulicy Cegiel- 
pniu zależy od powodzenia w handlu wełny- | pijanej jest własnością p. W. Landaua, nie 
EnA ma. o |Landego. Nazwisko właściciela podaliśmy. 
- PRZEMYSŁ I :HANDEL. .. błędnie, wskutek takiejże informacyi. Dom 
ŚĆ RAR zaa -, „.|pomieniony zdaje się odpowiadać najzupeł-. 
Akcye kolei nadwiślańskiej. -P etersburski niej.celowi, możnaby tylko zarzucić mu 
korespondent „Gazety Handlowej” donosi, sporą stosunkowo odległość od centrum 


trzymały się na poprzednim poziomie m kutsy|Ż6 W tych dniach. prezes towarzystwa dro- „miasta. Na: pomieszczenie gimnązyum prze- 


wszystkich papierów państwowych rosyjskich pod- 
niosły się o "|; ù% Na tutejszym targu wekslowym 
wbrew oczekiwaniom, kursy uległy obniżce. Pierw- 
szorzędnych papierów bankierskich można było, 
dostać tylko po 28!7ję na Londyn, po 1181, na 
Amsterdam, po 200 na Berlin i po 247 na Paryż. 
Weksle z drugiej ręki nabywano po 235/;. na Lon- 
dyn, po 1183/, na Amsterdam, po 200'j; na Berlin 
i po 248 na Paryż. Weksle londyńskie na dostawę 


można było nabywać po 235} na lipiec i na Sier-, 


pień i po 2811,,, na październik i na listopad. Zło- 
to nabywaqo po 8 rs. 35 kop: za półimperyał, Na 
targu papierów publicznych zarówno w dziale spē- 
kulacyjnym, jak w dziale papierów państwowych 
ruch ograniczyło do pewnego stopnia wypuszezeuie 
nowej pożyczki. Kurs biletów państwowych. obni- 


utrzymały się przy 101; dzięki popytowi zagranicz- 


żył się o Jy Sł (101—1003), pożyczki a | 


neimu.' Pożyczki promiowe weale nie miały na-; 
byweów. Papiery hypoteczne utrzymały się na | 


„Wezorajszym poziomie notowań, z wyjątkiem kre- | 
dytowych listów zastawnych, towarzystwa wzaje- | 
mnego kredytu ziemskiego, których kurs obniżył! 
się.o ty 0, (98—971/,). Akeye banków. były przed- | 


miotem skromnych obrotów, utrzymały się: jednak 
przy kursach wczorajszych. Akcye dróg żelaznych 
uległy obniżce. Moskiewsko-riazańskie straciły 1 


rs, (416'/,—4151]ą rs.), kursko-kijowskie 1 rs. (370| 
869 rs.), rybińskie 75 kop. (85—84'/, rs.), carycyń- 


skie 60 kop. (141'j,—140*J, rs)... :.. A 
Targi zbożowe. Sprawozdanie tygodniowe (do 
dnia 2 czerwca). Powietrzu w tygodniu ubiegłym 


wstały. W międzynarodowym handlu zbożowym 
panuje ciągle ospałość, gdyż zarówno w Ameryce, 
jak w Anglii i na całym lądzie stałym spodziewa- 
ją się dobrych zbiorów. Skargi, które dawniej da- 
wały się słyszeć z Rosyi, uwichły teraz: zupełnie, 
Na giełdzie berlińskiej przy końcu tygodnia. noto- 
wano znowu zniżki: pszenica straciła 33,—3 m, 
[żyto 21],—3 m., owies 50 fen. — 214, m., mąka na 
dostawę. 15—20 fen., clej rzepakowy 60—30 fén., 
okowita 10—40—10 fen, = . ; deo 

„Qukier, Kijów, 29 maja. .W tygodniu ubie- 
głym sprzedano cukru gotowego na miesiące letnie 
20,000 pudów, z odstawą do Moskwy, po rs. 4.80 
pud, z warunkami, 1,000 pudów do ostawienia na 
stacye dróg żelaznych poładniowo-zachodnieh,. po 
rs. 3770 pud, z warunkami i 48,000 pudów do od: 
stawiónia na stacyę drogi żel. fastowskiej po rs. 
8.565—8.15 pud. Cukru z przyszłej kampanii sprze- 


dano na miesiące zimowe 35,000 pudów do odsta- 


wienia na stacye dróg żel. połndniowo zachodnich 
po ts. 880-350 pud, z warunkami, 30,000 pudów 
wys do Kijowa po rs. 4 pud, z warunkami, 
30,000 pudów do odstawienia na stacye drogi żel: 


| (—) Ogólne zebranie akcyonaryuszów dr. | 


gi żelażńej nadwiślańskiej - p: "Kronenberg, | znaczone są w tym dómu dwa piętra, mia- 


kupił od banku rosyjskiego dla handlu za- |nowicie pierwsze i drugie. Okna wychodzą 
grańicznego około 21,000 sztnk akcyj kolei |na ulicę Cegielnianą, Widzewską È na dzie- 
nadwiślańskiej, które: rzeczóny bank przez |dziniec dość obszerny i czysto utrzymywa- 
lat kilka skupywał, w celu korzystnej loka- ny. Lokale, których jest ogółem 38, poło» 
ty swoich kapitałów żasobowych. W osta-|żone są po obu stronach korytarzy, mniej 
tnim bilansie banku akcye te figurują W |więcej 6.stóp szerokich; korytarze nie ma- 
rachunku po 99 i pół, bank zaś zażądał |ją jednak Światła i dla oświetlenia ich, 
za nie po 125, p. Kronenberg ofiarował po |drzwi od klas trzeba będzie zaópatrzyć w 
120 i zdaje się, że tranżakcya doszła do |szyby, Dom posiada dwa główne wejścia. 
skutku po 122'i pół, Wedle tej ostatniej |frontowe, schody nie bardzo szerokie, ale 
cyfry bank na czysto zarobił na tej opera-|mocne i widne. Niektóre pokoje są duże, 
cyi pół miliona rubli, co stanowi 2 proc. |inne zaś trzeba będzie rozszerzyć przez Wy- 
6d kapitału zakładowego banku. jęcie ścian. Słyszeliśmy z dobrego źródła, 
Q prolóngatę zapłaty akcyzy od cukru za |iż w tych dniach zawarty będzie formalny 
kampanię bieżącą do 13 listopada zamiast | kontrakt z właścicielem domu na trzy. la- 
12 września i do 12 stycznia zamiast. 13 ta, poczem niezwłocznie podjęte będą od- 
grudnia nowego stylu, starać się ma kijo- |powiednie roboty budowlane. ` | 
wski komitet giełdowy. 1003]  (--) Uczta jubileuszowa z racyi ukończe» 
Zapas cukru, jaki pozostał jeszcze na WJ- | nią 25-letniej. działalności. prof. Baranow=. 
wóz w państwie rosyjskiem, nie przenosi |skjęgo odbędzie się w dniu dzisiejszym w 
mę i póź, mil- a A skie; rozwi. | Warszawie, dokąd udało się kilku lekarzy 
, nandi jajami w SUDGrNI tubeisitie) roZwi_ tutejszych celem przyjęcia udziału w. tej 
a NARAZOJ, a | zroczyśtości. A 
i Bat, m a 2 ai Sy, Z T Ślub. We czwartek wieczorem ode: 
: aye WAS PRES A I ` . | byłą się uroczystość zaślubin między pane 
_ Kronika: Łódzka. * | Leonem Gajewiczem, czynnym od początku 
2 i g T i <- |istnienia „Dziennika Łódzkiego”. współprae , 
( cownikiem naszym; a, panną Anielą. Rosi- 
żel. fabryczno-łódzkiej "odbędzie się d. 23 |cką, córką dyrektora. towarzystwa kredyto=, 
b. m. o godzinie pierwszej. -:po :południu w |wego miasta Lodzi. 


'Gorliwemu w. służbie 
sali posiedzeń rady zarządzającej w. War- | społecznej „urzędnikowi i łaskawemu na. 
szawie przy ulicy Marsżałkowskiej N. 154;|nas pomocnikowi w. trudnym zawodzie 
Przedmiotem zajęć zebrania będzie: 1) za- | dziennikarskim. na. prowiacy przesyłamy 
twierdzenie sprawozdania: z. -:eksploatacyi | najserdeczniejsze, Æ leżeńskie życzenia. Oby. 
drogi za 1885 rok i wniosków komisyi re- |to nowe ognisko przyczyniło się do oży- 
wizyjtej, 2). wybór dwóch członków do rady | wienia życia towarzyskiego w inteligent- 
zarządzającej w miejsce występujących, : 3); niejszych, sferach miasta. (. 452 
wybór komisyi rewizyjnej na r. 1886. Ak-} (-—) Targi łódzkie. „Na _stacyi towarowej 
cye można składać najpóźniej do godziny|sprzedano wczoraj 220 korcy pszenicy po 
trzeciej po południu d. 8 b. m. w Warsza-|6 rs. 30 kop. do 7 rs., 100 korey żyta po 
wie w kasie głównej towarzystwa, w Peters- |4 rs, 50 „kop. i 180 korey owsa po 4 rse 
burgu w banku międzynarodowym, w Ber-}55 k prócz tego wa środę sprzedano RER 
linie w. „Mitteldeutsche Creditbank Filiale | cy owsa po 3 rs. 75 kop: Na Nowym Rynku 


Berlin” | pszenicy „znajdowało się okołą 400. korcy; 


za które zapłacono po 6 rs. do 6 rs. 75 |cę biletów nowych od dawnych; tekst zaś. 
kop.,, żyta sprzedano - okoła - :50..korcy po | pozostał bez żadnej zmiany. - 5 
4 rs..40 kop. do,4.1s. 60 kop.,.owsa około| -— Na rzecz instytutu Pasteura. z 
5ożkórcy:.po 8 rs. 50 kop., grochu 20 kor-| ła francuska izba d jwa 

oy: po 6° Ts. .80:kop, Na pszenicę popyt | franków. 

słaby, na żytó zaś mocay, © 0, oto 


i Pasteura zawotowa- 
óputowanych* 200,000 


). Posiedzenie rady zarządzającej stra- 
ogniowej odbyło się wę środę wieczo- 
„Między imnemi sprawami debatowano 
gkże nad sprawienie: czwartego: wozu :re- 
kwizytowego; iłecz okazało się, iż fundusze 
straży nie. pozwalają na ten sprawunek, 
skutkiem; czego: :p, «Heinzel żobowiązał się 
nabyć, włashym kosztem dla straży tak nie-. 
zbędny. dla niej jeszcze jeden, wóz rekwizy- 
towy.. Za: to należy się p. Heinzelowi podzię: 


o: 


dniowej Japonii - sa - we 

—- Numizmat z hołdu pruskiego. Za ber- 
lińskiem numiżmatycznem czasopismęm::po- 
daje „Kur. Godz.” "opis" bardzo rzadkiej 
monety, mającej bezpośrednią styczność z 
historyą polską. -Pomiędzy nowemi mone- 
tami, nzyskanemi w rokit: zeszłym przez ga» 
binet królewski numizmatów w Berlinie, 


kowanie. publiczne. 3 300000; 5 6 
- (>) Cwiczenia . oddziału pierwszego stra- 
-y ogniowej ochotniczej. odbędą : się.w po-| 
medziałek.'0 godzinie wpół do :siódmej wie- 
corem przy domu rekwizytowym oddziału. 
` (+) Sadze:: zapaliły się. we czwartek o: 
„godzinie. zpi do, jedenastej w nocy. w do- 
:mu*p. Zilicha przy ulicy Drukarskiej. Za- 
głarmowańo! straż: ogniówą,: która ' jedńak 
neudata się na miejste wypadku, ponie-. 
waż "mieszkańcy: sami zagasili ogień. < 
- (—) Pożary w powiecie. We wsi. Wiski- 
tno, gm.: Wiskitno, zgorzałą w d. 28 maja 
obóra Ludwika Frenkla, ubezpieczona na 
10'rs.; * Ptzyczyńd. pożaru niewiadoma. `: 
- Dnia 31 maja, | w osadzie Konstantyno- 
‘yie, gminy Rszew, wybuchnął ogień w :0bo- 
1ze. K.* Kosińskiego. Straty nieznaczne, 
gdyż pożar 'stłuwiono natychmiast; przy- 
'czyna pożaru niewiadoma. > 
Tegoż :.dnia we. wsi  Zabiczki, gminy 
Rszew, zgorżało 6 budynków drewnianych 
(dwa domy mieszkalne i cztery stodoły) u- 
bezpieczonych ogółem na. 400 rs. - Straty. 
w ruchomościach nieubezpieczonych. wynio- 
sły 420'rs. Przyczyna pożaru niewiadoma. 
(—) Nieludzka matka. Siedmnastoletnia 
Antonina. Guez z Łęczyckiego, niezamężna, 
zakopała* w:dniu- 29- maja nowonarodzone 
swe dziecko w ziemi, na Bałutach pod Ło- 
iia «Dziecko znalazł następūegò dnia ro-|. e00 ooe 03 me 7 
botaik; Marcin Kaczmarek. Ańtonina Gucz| = 0 O « rej ranadnu- 
znajduje się w rękach sprawiedliwości. = joote 4 T EL EG R AM V.. 
-GĘ)Na słacyi telegraficznej w Warszawie BRE 
majduje się telegram niedoręczony,. nade- 
łany z Łodzi w dniu 1 czerwa dla Szmu- 
huie e a a a E 
—(<)-Wajówkę dla swoich robotników fa- 
zůych-urządzili pp. Goldamer i. Mana- 
; aa +w ubiegły (czwartek «w lasku ` miej- 
ski 


to grosze Joachima IV Brandeburskiego, 
na pamiątkę hołdu wspólnego z księztwem 
„Pruskiem. Po jednej stronie napis. MONE- 
iTA NOVA-ELECTOR. 70. (1570) i tarcza. 
herbowa -z berłem i orłem. Po drugiej 
stronie: BRANDEM. DYCJIS; PRYSSIE i 
orzeł z cyfrą S. A. (Sigismundus , Augu- 
Stus). Zmane są tylko dwa egzemplarze tej 
monety'z,r. 1569; jeden w Petersburgu i je” 
den w gałce na wieży kościoła Św. Miko- 
taja w. Berlinie : (ob. Zeitschrift f. Münz 
etc; Kunde I'p.'167.). Młodszy syn A:lber- 
ta «pruskiego, Albert-Fryderyk, otrzymał 
w 1569 r. w Lublinie od. Zygmunta, Augu- 
sta. Księztwo Pruskie, prawem lennem; a 
równocześnie margrabia Jerzy-Fryderyk z; 
Anspach=i kurfirst. Joachim.II Brandebur- 
„ski, przypuszczeni zostali do :.wspólnego 
hołdu lennego. Joachim obchodził w. Ber- 
linie. uroczyście ọwọ. . wspołhołdownictwo i 
kazał nosić po mieście Berlinie chorągiew 
przysłaną mu przez króla polskiego; z tej 
okazyi odbyło się także nabożeństwo. w. 
miejscowej katedrze. Wybito grosże na tę 
pamiątkę, ale zachowały się dotąd tylko:o- 
we dwa; wyż”wymienione z rokę: 1569-go. 
'Wsżakże jeszcze: rzadszym  egzempląrzem, 
ponieważ unikatowym 'żapewne, "jest: takiż 
grosz ż roku 1570, wybity na tę samą pà- 
miątkę współhołdownictwa Polsce Brande- 
burgii z Prusami. s i 


. Petersburg, 2 czerwca. Ministeryum skar- 


wy ò poborze opłaty od: wyroba 
przepisy “o sp 
mierzy, 06.00 o m a meesme rak 
"Paryż, 3 czerwca. Większość komisyi o- 
świadczyła się za ogólnem: i obowiązkowem 


runków, 


im od strony dworca kolejówegó. ' 
-—). Towarzystwo śpiewu kościelnego przy 
parafii św. Krzyża urządza w niedzielę dla 
rodzin. swych członków zabawę letńią w Za- 
gajniku AK SE 


R ORIANA AA sig mającego prawa. „ Freycinet oznajmił, 
(>) Magik Roman trafit do Łodzi w złą |że o decyzyi komisyi ząwiądomił radę mi- 
pre.. Upały paraliżowały najlepsze jego | nistrów. ` > -* 
slięci,.to też poinimo „wybornie wykonywa« | pądryt, 3 czerwca. Dzienniki tutejsze do- 
dych sztuk tak przez samego profesora ma | iż karliści oadza? ai 

gli, .jakoteż przez córkę jego, piękną pan-j7097% 16 SATIN0 EE ama BB CO NOG W 
i lite: REZ” obozach i: oczekują. jedynie hasła do'wystą 


ng Melitę, pomimo- iż program tych przed- | | 
stawień urożmaica tà młoda; artystka: panna 

Tabela Roman koncśrtami na skrzypcach 
gala teatralna świeciła po większej części 
pustkami, We środę odwołano przedsta- stronnictw może zwalić bil, ale nie jego za- 


stawienie z powodu braku widzów, 'wę|**. RARE RSI ia 
czwartek zaś zebrała się w teatrze Victo-|5ady, które większość liberalnych uznaje i 
ra bardzo szezupła. ich garstka:* Pan | potwierdza, a większość kraju całego tak- 
Roman. zapowiedział. następne odwiedziny |żę bezwątpienia potwierdzi, Co do siebie 

„| 1 wspólnych kolegów. -zapewnił, że pozosta- 

ną jej «wierni i:czy: „to: ma urzędzie, czy 
 pszeszedłszy do .szeregów.opozycyi, nie prze- 
{stang zwalczać : tradycyjnej: nieprzychylnej 
(dla Trlandyi polityki torysów. Gladstone 
zapewnił również, że rząd nie ustąpi; jeżeli 


pienia zbrojną ręką. |. SE 
Londyn, 2 czerwca. W izbie gmin lord 


w przyjaźniejszej porze roku. | | | oo 
(~ Teatr polski. * Towarzystwo” drama- 
tyczne' p. Juliana: Grabińskiego rożpoćżyfńa. 
dzisiaj . szereg. przedstawień '/ .dramatyczno:. 
wokalnych w letnim teatrze: Sellina. przy 
ulicy Konstantynowskiej. Przedstawienie 
„dzisiejsze składa się z dwóch komedyj j 


6- 
dnoaktowych. i operótki p. t. „Bęben.” 
Wiadomość powyższą . otrzymaliśmy wczo- 
„aj przez: jednego z aktorów trupy :pomie: chca: 
nionej, jednakże bez bliższych szczegółów. | nacisku: Rozprawy odroczono do czwartku. 
y (—) „Ofiara. Na rzecz pogorzelców, = u-|-. Wiedeń, 3 czerwca.. Towarzystwo angiel- 
1 Poteeziej $ Deimnowskiej złożę w | ih kapitalistów. przysłało agentów da 
kółku prywatnem. OOE |.obejrzeniayżródeł naftowych w Galicyi i ze- 
SE brania- danych o ile właściciele skłonniby 
byli do sprzedaży. . SE 


ch 
i 


To ERONIKA | Paryż, 3 czerwca. Powstanie w Aniamie' 
KRAJOWA ZAGRANICZNA, | 2 czerwca. Fowstante w Anamis 
f poki coraz groźniejsze przybiera rozmiary. W 


+. W' gimnazyum piotrkowskiem, jak dono- 


„Tydzień,” -do egzaminów przedwakacyj- 


M; `| ching wybuchły poważne rozruchy. 


w 


Rząd, jakkolwiek przeciwny wnióskowi 
Suessa;: zgadza się:ponównie podjąć roko- 
wania 'z Węgrami, celeni + podwyższenia 
oplata wpisowa z następnym rokiem szkol- | cła na 1 złr.'60 cent., od 100 kil. surowej 
aym ma być podwyższoną; władze odpowie- | nafty, 

dnie otrzymały już odnośne żezwolenie.mi-| `°“ 

Mistra oświaty. że. % de | 


- = W'gimnazyach: chehiuskiemi, częstochowe. 
kiem, kieleckiem 'i radomskiem — jak do- 
Nosi. „Nowoje : wremia” (Nu:..:3,670), — 


„x; asy zakroczymskie. sprzedane zostały | OSTATNIE WIADOMOŚCI HANDLOWE. 
lat gym granicznym, którzy wciągu trzech |. R OE 

m Obdowiążani są wyciąć drzewo i wykar- a kap I2RIGRO0E (aty N zd. 
CZUWAĆ obani Wea hano hni Ea i0- |31 maja. -Stan : kasy 125,468,703 (ubyło: 4,469,877), 
ny. aaa doda rabany ‘budulec spławio- | cje zdyskontowane 20,157,076 (ubyło 193.928) sa. 


b Zmiana biletów . łoteryjnych. :: Odbite. w 
_stersburgu bilety do 147-loteryi" klasycz- 
„ drukowanó” są”na papierze białym je- 
kow 0; „lecz. przez środek biletu przecho- 
Siatka kolorowa, 'do każdej klasy od- 
anej barwy i:to.stanowić będzie różni- 


liczki na' towary 8,800 (bez zmiany), zaliczki na 
papiery * publiczne 2,804,519 (przyb. 2,707); za-. 
ficzki na akcye i oblig. 12,451,851 (ubyło 21,238); ra- 
chunek bieżący ministerynm . finansów : 29,130,697- 
(ubyło 2,501,867) inne rachuńtki bieżące 76,614,398 
(ubyło 1,947,022);zastawy oprocentowane 28,552,447 


(ubyło 45 94L) on o si Ta: i 
petersburg, 2 czerwca. Weksle na Londyn 281/32 


íi 


__ DZIENNIK ; 


c . “{terabürskiego banku migdzynarođ 
. — Cholera szerzy się gwałtownie: w połu- |; 


zasługują na uwagę dwie arcywążne.- Sgin 


'|na'cz. Ip. 37.00, na Sier. wrz. 36.60, na wrz. paź, 
‘| 39.40: -Olej skalny ‘balony w m. 10.75. . 


bu” ogłosiło. zatwierdzenie, na zasadzie'usta- 


rawdzaniu spirytusu (i "ciepło-- 


wydaleniem książąt, na zasadzie uchwalić | 


-|warranta: 38-87. 


ż {Toku przeszłego 11,400 t 


Hareourt- oświadczył, - że porozumienie się. 


„w piątkowem głółówaniu bil upadnić, nie 
ca: jednak ‚wywierać „uprzednio żadnego 


"go 2000 kwr > 


prowincyi ; Buthnan, graniczącej ż Kochin= | 


Tych w klasie IV na 68 uczniów .dopusz-| "Wiedeń, 2 czerwca. ' Nieporozymiśnie w 
dzono 81, w klasie V na- 88—12 a w.klar;sprawie cła od nafty chwilowo zażegnane.- 
sie. VITL na 21-193: i hL EMI i akkolwiek  brźóci | 


Tod sumy” 1,000 rs. 


ŁODZKT. 


li pożyczka” wschodnia 1003, IIE pożyczka wscho- i 
dnia 1007),, : 60 renta złota” 186, BY listy zasta. 
wne kred. ziemsk. 162, akcye banku rosyjskiesó' 
Ala. -handlu zagranicznego -329:/,, banku dyskonto- 
wego petersburskiego 7577 warsz 0, pe- 


eg l l owego 495. 

` Berlin, Ż czerwca. Bilety banka rosyjskiego 
199.60; E0/ą listy zastawne 62.40, 4%% listy filewida. 
cyjne-67.70, 571, pożyczka wschodnia II am. 62.95 
qll emisyi 62.90, 40/, pożyczka z 1680 r. 88.90, 5oj, 
listy zastawne rosyjskie 100.10, kupony celna 322 00 
50/,.pożyczia pramiowa z 1864. roku 150.60, takaż z 
1866 r. 140.25; nkcye henku handlowego 83.75, dy. 
akontowego 77.75, dr. żel. warsz. wied. 251.25; ak- 
cya kredytowe austryackie —, najnowsza pożyczka 
rosyjska, 100.50, ) 


udrie. Konsola: 1003, 
pruskie 40/; konsole 105, turer: konw. 158/67 rosyj- 
ska poż. x 1875 r. 994g; 4h renta złota węg. 
851/., 8jnpska 701/,, banku  ottoraańskiego 1113) ey 
lombardy 93, akcya kanała Buezkiego  83!ą, 
MOHO ryda Tap pib doeld, . 
Warszawą, *2 czórwca. Targ “nea” placa Witkowskie- 
go. Pszenica sm. i ord. ———, .pstra i dobra 
635, biała: | —+1-650, wyborowa -`` 675——; żyto 
wyborowe 350 — 465, średnie ——435, wadli- 
we —-———-; jgezmień Bi4d-orzęd. 400—465, owies 315 


; Londyn, 2 czerwca w.po 


cukr. —n——— ; 
glana —,, jęczmienna ——,...grycz,. graba — za put, 
Dowieziano pszenicy 400, żyta 350, jęczmienia 30, 
owsa 200, grochu polnego 60 korty. 
- Warszawa, 2 czerwca, Okowita 78 
skład za wiadro. kop. 4037—7995, za garn. 258— 
260. 'Szynki za wade kop: -8605—8178 za garniaa 
kopiejek 262—9266- (»- dód. na wyschn. 20/,). 
- Petersburg, 1 Czerwca: Eój -w m. 42.50, na'sier. 42.50. 
"Pszenica w m. 11.50. Żyto w m. 7.10. Owies w m. 
4.80. Konopie w.'m.44,50 Siemie lniane w m. 16.00; 
pówietrze. pogodnb, É 
¿x Berlin; Ż -ezerwca:-- Targ: zbożowy.: Pszenica. 
‘ospale, w  biiejseu 145 — 165, na Gz. —, na 
cz. lp. 147, na lp. sier. 149, na wrz. paź. 152!/ą, 
ga paź. list. 1633/,, ma list. gr. 1554,, Żyto lepiej, 


|wan127-136, na oz, 184, Bs Gz. Ip 184," palp. sier. |: 


ist. 


134'/, na sier.wrz.—, na wrz. paź. 136, na paź. l 


w miejscu 1 15-180. Owies usp. dobre, w.miejscu 125 
—162, na ez. 127!j,, nacz. lp. 127', na lp. 
sior.126,/,, nR sior, WIZ.—,HA wrz, paź. 126'/,, na paź, 
list. *— 
‘Olej lniany w m.—, rzepakow 
Okawita:w m.bez bacz. 86.8: .. -0753n z 

Szczecin, 2 czerwca. . Pszenica ospale, w m. 
146—156,na' cz. lp. 153.50; na wrz. paź. 156,50. Żyto 
ospale, “w m; 120—129; üa "oz. lp. 129.00, ña wrz. 
.paź.132.00. Olej rzepakowy, bez ruchn, na cz. lp. 43.20, 
ną wrz. paź. -43.20.... Spirytus ospale, w m. 36.70. 


Gdańsk 1 czerwca. 
Obrót 300. ton. 
pstra 154—156, 


Pszenica w miejscu ospale. 
Pstra i jasna —, jasno 
na cz. tranzyt, 138.50, na cz. 


95—97, na cz. tranz, 6.5, na lp. tranz. 101. Jęcz- 


37.50. SĘ pa pu a . 
Londyn, 2 czerwca.: Cukier Hayana Nri 12 'nomi- 
nalnie 13, cukier burakowy.117/,; słabiej... -  .: /, 
:Londyñ, 2;czerwcas: Targ zbożowy. Wszystkie 
rodzaje zboża cicho,'*Geny niezmienione, przybyłe 
ładunki pszenicy słabo.. Od: ostatniego poniedzinł- 


ku dowieżióno obcego: zboża: pszenicy .22,190.. jęcz-: 


| raienia 11,820, owsa 46,210 kwr. : s 
Londyn, 2 czerwca. Na wybrzeżu ofiżr 

7 ładunków pszenicy; :pogoda pyszna. 
Glazgów, 2 czerwca. : Sarowieć:: Mixed numbers 
; : Glazgów,"l--CZAPWER:- Surowca wywieziono w ty- 
|godnin. ubiegtym.,.9,900.. t., w-odpowiednim czasie. 


owano dziś 


+ 


Liverpool: 2. czerwca. ; Ryrawozdanie, początkówe. 
Przypuszczalny obróć 10,000 bel; stale. Dzienny 
dowóz 18,000 balu 000 707 Pea 
. Liverpool, 2 czerwca. Sprawozdanie * 


końeowe. Obrót 


LICYTACYE W GUBERNI-PIOTRKOWSKIEJ. * 
` -— 26 maja (7 czerwca) w. magistracie miasta 
Noworadomska, na trzech-letnią dzierżkwę ma- 
jątku Borowiecko, od sumy 100 rs. rocznie, oprócz 
podatków. ADANIE s i * 
T — 26 maja (7 Gzerwca) w urzędzie gubernial- 
iym piotrkowskim; na przebrukowanie ulio w m. 
Łodzi, od sumy 10,782 rs. 92 kop: ` 
| — 80 czerwca (12 lipca) w sądzie zjazdowym 
w m.i Piotrkowie, na sprzedaż nieruchoraości w mi. 
łodzi: 1) przy ulicy Dzielnej pod Nr. 137%, od 
sumy.3,000 rs. :2) przy ulicy Głównej i Wodnym 
Rynku pod Nr. 1247, od sumy 6,000 rs. 3) przy 
ulicy Lutomierskiej pod Nr. 148-c, od sumy 4,500 
frs, 4) przy ulicy Brzezińskiej pod Nr. 196, nd su- 
my 2,500 rs. 5) przy ulicy Lipowej pod Nr. 817-d, 


m z TTE. 


DZIENNA STATYSTYKA LUDNOŚCI. 


© małżeństwa zawarte w duiu 213 czerwca: | 
w parafii katel. 2, a mianowicie: Leon. Gajewiez 
„z Anielą Rosicką, Franciszek Sikorski z; Teofila 
Salamon. . i mo k g | 
W parafii ewang. — ' ... . 
-„$farozakonnych. — -- -~ 
Zmarli w dniu. 31 3 czerwca: = i 
- Katolicy: dzieci ` do`lat 15-tu : zmarło 15, w tej 
liczbie. chłopców 8 "dziewcząt 7; dorosłych 3, w.tej 
liczbie mężczyzn “2; kobiet 1; 8 mianowieie:. 


RBA WSSE 


awskiego 310, pe-|l 


50, 69/6 renta rosyjska 114.90, dyskonto | 
[397 prywatna 1% Śp. 0 s 


—350, gryka ————, rżepik letni ———, zimowy |- 
——, rzepakraps zimą. ——, proch polny 615——.)j 
fasola ———-— za korzec; kasza ja- |. 


0% zakcyzą pok. - 
.30/,. Stosunek garnca do wiadra 100—307!j, Hurt. | 


1187, na list. gr.—, na gr. st. —, nast. lt. —, Jęczmień |. 


* Groch: warzel. 165-200, pastewny 130—142, |. - 
rzepakowy w m. b. becz. 41.7. |. - 


|1p- > tranz, 139.50. yte: «bazzmiany, w maiejson. |. 
krajowe 120 g7. 124-126, polskiei rosyjskie tranzyt. | 


|-mień. duży.120... Spirytus 10,000 :litr. 0p w. miejscu | 


„| Lówenfńisch 


Andrzej Banaszak, lat 18, Beraard Hi 

37, Agnieszka Jóżwiak, lat 63. „BRR 
„Ewangelicy: dzieci do lat [5-tn zmarło 8, w tój 
liczhi» chłopców 1, dziawcząt 7; dorosłych 1 w tej 
iezhia mężczyzn l, kobiet —, & mianowicie: 
Karol- Schwarz, lat 66. `- 

„ Starozakonni: dzieci do lat 15-tu zmarło 1, w tej 
liezbie chłopców —, dziewcząt 1; dorosłych —, w tej 
iczbie mężczyzn —, kobiet —, a mianowicie: — 


A 
TELEGRAMY GIEŁDOWE. 


as Po zgjc? | Z dnia 2 (Z dni 
Giełda Warszawska. x cenaa 
Ządane z końcem giełdy. 
Za weksle krótkoterminowa 
na Berlin za 100 mr. . . . .| 5012m) 5 
» Londyn, -1 Ks. +, . 10.16 1016 
n Paryż o» 100 i fr. . . > » 40.55 40.55 
n Wiedeń „100 48. . o: .| 8085 | 8080 
Za papiary państwowe: | 
Listy Likwid. Kr. Pol. duża: .| 95 
Ros. Poż.: Wschodnia EUO mos 10 
Listy Zas. Ziem. z 6d r. Ser L .|100.85 | 100.70 
A», (w. Ser.lldotv .|igos5 |1007 
Listy Zast: M. Warsz. Ser > i T 30330 
m cw a FEMME 
o» on. Sna o | Ss 97.05 
KEINE: nd au 96.80 
Listy Zast. M. Łódzi Ser. Lo | 9.— | 96.— 
8» + m » II . 94. 93 76 
dn iao o a» MH 93.— 93.— 
Giełda Berlińska. 
Banknoty rosyjskie zaraz . 199.60 | 199 45 
: A "na. dost, D. ) 
Weksle ua Warszawę kr. . ago ARE 
|»  Petarsburykr. . .|19925 [199.10 
m. i » t >» «j 198.60 198 35 
5 Londyn ` T - „| 20.281 20.38 
ò mo dł -| 20.82 | 20.32 
a. Wiedeń kr. . .|361.05* | 16110 
Dyskonto prywatne 13% 154 
-_,... Giełda Londyńska. | 
Weksle na Pateraburg . . | 2354s | 284 


Dyskouto 3- 

PETETA EE OKRE O ORO DA ROA OTC EEVA AEREE I ETATY DEB DE ETA, 
TARGI ŁÓDZKIE. 

Piątek, dnia 4 czerwca 1886 r. 


„Bprzedano: . 


` Stacya towarowa. 
Pszenica; Bih a Owies: 
120.: kor. po 7.00 raf 180 kor. po 4.56 rs. 
100 32: » 6.35 EKI = » 33 i — n 
100 » n630 y 
? Ży 0: 


100 


Ś 37 
-50 3, „38.50 rs. 


pannę 


Targ wiktuałów na Nowym Rynku, 


Mleko, kwarta 5—6 k.|Borówki gar. | b. 
Śmietana „ 25—30. „|Gęsi młode — 1—1.80 re. 
Masło świeże f. 30—45 „|Kura 60—75 k. 
Ser.śred. wielk. -25—30 „|Kurezgta szt, , 15—35, 
Jajka mendel, 21 „jKaczki |,  — yp 
Kartofle, ćwierć — 37!/, „j15 śledzi 60— y 
„  garniec —  5,|Groch'pol. garn. 20 , 
Jśrmuż blacik — „| a o szabli kw. O T s 
Cebula garniec 3—30 „|Kasza grycz. „  6—% 5 
Buraki - , | 9 „|Kaszka krak. ,,. 8 y 
„Kapasta włos. gł. . — „|. „.lepsz. „30—15 » 
»  ZwyCz. — „|Jabika funt 20—40 5 
„Marchew garn. 10 „i Winogrona f. » 
Pietraszka wiązka3 —10 „|15 pomarańcz 75 - ś5 
Selery sztuka 4—6 „|15 cytryn 65 y 
Porów wiązka 3—5 „Orzechy włos. f. — y 
Chrzanu /,, 10 —30 „iCzereśni funt - — y 
. | „.- korzonek — „indyki — y 
Kalarepy szt. 71], — „|ładyczki —— gy: 
P. Rzodkiewki 1-3 „|kopa raków — » 
Ogórki ; „ szparagów 50-75, 


| i m n 
Szpinaku blacik —5 „9z 

REDONOS FEEL KÈ KEET TE ASSE TEE A SE A EEE EEES EE DEN ERA ER ERE 

e LISTA PRZYJEZDNYCH. 

"Motel Polski. P. Rechtleb z Warszawy, Bajn 
z Warszawy, Alder z Ziengenhals, Kolegerski z 
Odesy, Rzetkówicz z Warszawy, Markus z Kalisza, 
Kempaer z Warszawy, Burda z Wislowie, Bojny 
z Piotrkowa. ` | 

Hotel Manteuffel. I Cemus z Warszawy, 

P. Seidel z Warszawy, Loewenskerg z: Mainz. 


PRSE EEE W OCZ ICC ZTS APR DODAWANO REDY, 


|< WYKAZ DEPESZ 


niedoręczonych przez tutejszą stacyę tele- 
raficzną z powodu niedokladnych adresów 
l 2 innych przyczyn. 
IZ Kamieńca Podolskiego dla Kantora—Krysch z 
Konina Herger z Piotrkowa—Adler z Opatowa— ., 
z Warszawy Bukowiecki z Pabianic— 
| Zailińska z Białej Cerkwi. . 

Nr. 22. „Gazety Rzemieślniczej” wyszedł z 
druku i zawiera: Treść N. 22. Nowe po- 
le pracy, przez St. P. — Pogadanki z pp. 
majstrami, przez J. Łubieńskiego, inżynie- 
ra. — Nowiny ze Świata, przez Antoniego 
Mira. — Wiadomości krajowe i zagrani- 
czne: Dobry początek. — „Grwiazda.”—Proś- 
ba do rzemieślników. —Godne pochwały.— 
Zamówieńia do Rumunii. — Wagony i pa- 
rowce. — Obstalunek. — Zielona róża. — 
Skład mąki. — Odczyty dia rzemieślni- 
ków. — Wspomnienie pośmiertne. — Py- 
tania i Odpowiedzi. — Rozmaitości: Dłu: 
ga noc. — Listy do czytelników. — Ogło- 
szenia. — W odcinku: „Stracona partya,” 
przez Józefa Hołdyńskiego (ciąg dalszy). 

Do niniejszego numeru „(łazety Rzemies 
ślniczej” dołączony jest arkusz 2-gi dziełka 
p. t. „Buchalterya” w opracowaniu Jana 
Danielewicza, jako dodatek bezpłatny. 


czawia blacik 3—5 y 


4 DZIENNIK ŁÓDZKI. Nr. 128 


OóbaBnenie. 

Cyxcóakii lipucrasz: OCwksza Mapo- 
BHXS Cyąei I-ro IerpokoBckaro Oxpyra 
Cresanm Hazedcnii, krrerserBypiąti BB 
Top. Toxsa BS oxh noga N. 1109-A, 005- 
ABIAETH, uro 30 Trona (12 Doxa) 1886 r. 6% 
10 41a60B% Yrpa BG Bax5 3acbyaniii Us58xa 
MapoBsixG Cyqeńi 41-ro IferpokRoBekaro 
Oxpyra B% r. IlerpokoBk Ea Mapinaczoft 
NIOHIAJA, BE O0MË DopoBHTA, ÓĆYĄGTA UPO- 
HXaBATECA HETBARHMOE HMYIĄECTBO HPHHA- 
KNiemaiiee Ha IipABAXE NOEKĄTO BIARBKIA 
Dluyre-Caxtyury m Ileprm cyNpyra% 
RaruECKAAB, PACIOJOBERHATO BE LIETPO- 
ROBGROŃ. [y0epHii BAŁ ropog JIoą3k no 
Zrepzckoń yIMĘB noge N. 151, m cocto- 
IMEE COTIIACHO ONACH Cyxeónaro Ipxcra- 
Ba Jlesasckaro or» 21 Genpa1a 1886 roga 
HSE 4BYX% HIGpeBARHHIX% JOMOBK EPH- 


przy ulicy Pacoti od N. 763, 
obok apteki p, TPA Bliższa 


wiadomość pod tym. samym nume- 
rem u właściciela,  6ł9—6—1. 


JEST DO SPRZEDANIA 


DOM drewniany 


z zabudowaniami gospodarczemi i 
morgą, gruntu w mieście Podzi przy 
ulicy Średniej, Wiadomość w kan- 
celaryi adwokata przysięgłego Ed- 
|warda Zajdlera w Łodzi, przy: uli- 
Jey Dzielnej (Kolejnej), Nr. domu 
1380, do godziny 10 rano i od 4 
do 7 po południu. . 627451. 
Qg++++4+4+01444+4*4 


$ PRACOWNIA STOLARSKA $ 


| $mebli i robót budowianychą 
FABRYKA ŻALCZYJ j 


ŻA. STIEBBRY? 


ulica Św, Andrzeja N. 761. . 


J akób Izraelsohn 4 (" 


TBIX% TOHTOM%, KAMCEHATO 2-X% STAHHATO 


RIAKERA, RPHTATO JRECTER, JĄGDEBARHPIXB ulica Piotrkowska N. 254, dom Rosena. 
=... om > |z| | Skład bogato zaopatrzony w towary manufakturne, 
lniane, galanteryj jne i łokciowe. 


D PEAT 8TO HO HAXOMEATCA BE zacTa- 
4 - OBSŁUGA STARANNA : 
Ceny : znane z umiarkowania. i 


BHOME BIAJĘBHIA, HO HMÉSTE OTPDARUMUCHIA 
YKABARHBIA BB unoreunóż REAT5 ZpaHa- 
MECA BE JÓJTdHKHCROM% HNOTETHOM% OT- 
xbrenia m UMOTEUHHIE gorra nupocrupa-|5 
JOTCA BMÓCTŃ C6 OXPAHATOIBHBIMH CTA- 
TBAMA J0 GYMMEI 6,510 pyóx., AasHaueHo 
BB UPOKARY HA HONOXIHGRIE BBEICKABIA CH 
Timyna Cawynxą u Ileprt cynpyroB% Ra- 
IHACRHX% BG IIGMGBy Bopyxa IIpyntaHoB- 
GKATO, HO KCHOJEMTEIBHOMY IuGTry Ilerpo- 
ROBCKATO. QRPYIKHATO : Cyka orz 4 (16) 
JĘeRa6pa 1885 r. 8a. N. 2096 m onjkaeEHo 
B 1,200 BYŚL., [CB KAKOROČ CYMMBI HatHeT- 
CH "opr. > 


sine 


| YMOTOJS VNZTTAId 


500—8—9 


-€- 


mom 


Beż ymar M NORYMEKTEI, OTHOGAINICH j- . Poleca się do wykonania . >, 
Xo npojaBąemaro ineBHIA, OTRPRITKA JAA TT TI 
NyÓAMKA Bb HManxerspiu Csbaga Mapo- ULUBIONYCH + 


BBIXB Cyxejt I-ro IlerpokoBGkaro Okpyra. 
m: Hpucrars HUsqeóczii. 
623—1—1 


Niwa 


żaluzyj bom 


$ 
a wewnątrz i zawuątrz okien, wy- + 


200000 
zę Nr 


Potrzebną jest 


Engros. O Ta détail, 


, xE Gotowe, doskonałe meble, oraz; 
; ników. pna W iadomość u Br. Ma-| krzesła wiedeńskie sprzedają sig $ 
linowskiej na poczcie. |. tamże po cenach najtańszych. 
6 614—6—3 
MDA: o  625—3—8.. Geerreneeeeeh 


i = konywa teå wszelkie reperacye w 
a | S P al ina SRA pS dym fachu po cenách najprzystęp- 
Zarząd dr. żel. WSZELKIE GATUNKI a kp ama gia 4 


Fabryczno- -Łódzkiej 
podaje do wiadomości, że z dniem 
1 lipca r. b. taryfa lokalna drogi 
łódzkiej zostanie zmienioną, stosow- 
nie do cyrkularza ministeryalnego 


(l minera imi naturalac 


najświeższego czerpania 


z dnia 8 stycznia 1883 roku za| (Ą 802, do głównego składu przy aptece 
Nr. 156. © >> : | "M. S okorny. 
NAĜHKARTH wydany przez ma-| sia PETIS R aż SEE n é ail, 


(DZIENNIKA ŁÓDZKIEGO 


w ŁODZI 


fr. Al. . i a Hotel Hambar t. 4 1. 


A, 


gistrat na imię Wawrzyńca Kra- { 
jewskiego. Łaskawy znalazca zechce 


złożyć takową do magistratu. 
Sowa. Rs. 5000 


i RE AGA zarąz do odstąpienia na dóbrych 

s Rs. 3 na grody warunkach. Suma ta jest w weks- 
lach, a wynikła z aktu notaryalnego, 

otrzyma ten, kto ag znać gdzie się objawionego w hypotece nierucho- 

znajduje 1 sztuka trzody chlewnej, jmości łódzkiej. — - Weksle te mają 

która we Środę t. j. dnia 2 b. mili żyro. 

zginęła z ulicy Nowo-Pańskiej, Wia-| Reflektancifzechcą zostawić adre- 


domość złożyć proszę w redakcyijsy pod lit. L. A. w redakcyi So 
niniejszego. pisma. - 680—3—1 AAAA AO 618— 


Pr zyjmuja | do roboty : 
te Dzieła, broszury w polskim, A i 
- niemieckim języku, tabele, cyrkularze, me- 
moranda, rachunki, bilety wizytowe, adresy 
14 p, które wykonywa ‘ploganoko, i po 
cenach pezystępnych. a 


Tłómaczenia do weksli. 
są do nabycia w kantorze . 


drukarni „Dziennika 
Łódzkiego”. 


= 


GIEŁDA WARSZAWSKA d. 2 czerwca, 


ED Z EAZA 


R: E | Dys- Woi ałd NEED GR 
- W ooku e. i ; ZA |. konto ARR DR AZ. Dopałnione tranzakcja. - tis | 
SE: | | „_.|, żgdano: | chciano płeć, PD zh SAME RE 
: f | m a | 0 A biria | w an T O: 
Berlin s- {1677/3} | dł, ter. 100 rar. po 8. 50.50 BB860002 l 


"TABELA. 


W dniu 1 czerwca r. b. pod przewodniotwem p . Ed. Grabow. 
skiego, ze współudziałem. p.p. Czajewicza, J. Gautiera. Make 
wieckiego, Paprockiego, Schouppego,. Temlera, A. Wernera, W. 
Wołowskiego i J. Zielińskiego, odbyło się ciągniemie Listów 
miasta Warszawy, Wylosowane zostały następujące numery. 


Łisty Zastawne Seryi Lej. 
"Listy Zastawne 1000 rublowe. 
18 418 435 459.576 587 603 680 792 837 923 944 966 102241106 1129 1347 11% 
1446 1462 1469 1544 1666 1618 1646 1665 1853 1888 1910 1946 1996 2070 2161 
2180 2218 "3217 2268 2851-2464 2483 2562 2607 2649 2761 9821 2868, zag IE 
| 2969 2999 3079.3084 38196 3209 3212. 


. (167!) | kr. ter. 100 mr. 50.121 T 
hka 00 „ 50.1217, -|60 Th 5 
100 mr. 


"8d | 100 ur. 
2 
Inne niem, miasta bank. | dt. ter.| 3 
5 à | kr. ter. | 2 2 
Londyn. ara +: + | dł ter.| 8 

go 0 ay a we PRM ter. 8 
Paryż. a « © +: dł. ter. | 10 
ya A ajwi$. sss. | ET. ter. | 10 
Wiedeń. « . dł. ter. | 8. 
os a . ash) | kr. ter. | 8 
Petersburg. . dł ter. 8 d. „4100 rs. 


10 16), 144 
40 30 Z 45 * 


kach 
Ed 
GL Fu i Go: 08 Ob OO OA GO UP CO 
pa 
© 
p 
z 
s” 


a aape 


180 70 
ple 'w ciągu gia dy 88 

2 „R O Akeye.- EO 

BE, _łąd. e | (za 100 ra,). BE 

| Akeye D.Ż. War.-W.100r. 

"9850 60) 98. 75 63.25; „  „  W.-Byd.500r. 

82.60] 92. 80) 92.30: 2 »  100r.|. 

m Ge ej. w. n» Teres, 1000r.| ! 

AS > EE ~T] » » »,,100r.| 5 : RZE 

o dą ola, a Fabr-bódzkiej| p |  ——| 

—,—| 101.— E E N AREE Jo a 

mem , Banku Handlówego 

101. 36! ——| w Warszawio £ God 

|» War. Ban. Dys. 250r. 

„ Ban. H. w Todzi 260r. 

s War. Tow. Ub. odogniał| -. 

z wpł. ra, 125 3560r. 

„ War.Tow.P.Gukru500 

s Unkr. Dobtzel. 509r. 


| Dopełnio-| w ciągu giełdy 


$ o 
Pipiery „państw. EF 
„| a * na tranz., 


e 100 rez). 


żądano Icho.pl 


- 
ma 


List Likw. Kr. pole. duże +9 
” 3 „małe 


E a Listy Zastawne 500 rublowe. 
2%. oż. Ws. I em. 


5072 5096 5154" 5186 5851 6398 5500 5508 6581 5534 5552 5820 5762 pge: 5802: 
5861 5911 5960 5962 6008 6078 6091 6183 6188 6368 6395 6526 6536 6542 6672 
6786 6806 6836 6857 7116 7158 7264 7267-7819 7329 7411 7513 7648 7744 1848 
7993 8048 8106 8181 8195 8262 8294 8317 8876 8483 8551 8566 8558 8626 8660. 
8749 8806 8814-8825 $599. 8994 9086 9131 9139 9327 9439 9640 9654 9729 6828 
. „listy zastawne 250 rublowe 
16017 15064 15186 15195 16326 16380 15405 15421 15618 15849 15877 16997 16046 
16100 16116 16231 16232-16281 t6330 16354 16383 16452 16574 16688. 16638 166% 
16677 16748 16864 16827 16912 16927 16944 16948 18988 17106 17266 17385 1738 
17412 17620 17685 17666 17690 179384 17980 18042 18059 18070 18076 18118 1813 
18179 18216 18256 18421 18458 18510 18601 18717 18718 18825 18834. 18877 18% 
u |19019 19041 19137 19189 19189 19276 19369 19402 19496 19503 19727. 19831 199 
„|!9866 19958 20052 20163 20176 20183 20196 20820 20364 ` 20476 20586 20668 20613 
|. 3 0 16044 5 
AEG A a" isty. zastawne 100 rublowe. | 
|arose 27122 27130 27251 27889 27427 27438 27434 Tao 27126 97797 27837 20T! 
27880 23019 28075 28086 28199 28208 28283 20303 23322 28841. 28546 23656, 28691 
[28698 28828 28880 28902 29100 29177 29216 29251 29278 29399 29466 29596 29691 
29967 29891 29917 29933 80000 30050 30126 30208 80237 30244 80388 30407 3% 
30421 80504 30618 30631 30365 30990 31168 31275 31311-31829-31343 32400 aui 
32462 32510 32628 32697 82720 52924 82324 32830 32880 32909 32917 32079 8300. 
38114 33179 33198 33350 33367 33610 83633 33648 33803 38718 83714-33719. sie 
38743 38789 33898 33832 83873 33949 33958 34031 33056 84092 34106 34180 34l 
34217 34337 34367 34462 34564 34603 34626 84680 31872 31996, 
Listy zastawne Seryi IU-ej. 
©. Listy zastawne 1000 rublowe. 


40014. 40U15 40077 46011 40113 40137 40191. 40208 40254 40274 40296 40434. 3a 4041 
40527 40630 40855 40666: 40778 40795 40904 40905 40994 41050 41060 41160 412! 


RJ i 
now „lll, -100 z. 
ono ho OE a 
Ros. Foż. Fr.zr. 1864 Tomi, 
a w». 186611 em. 
Bilety Ban. Pań. Ros. Tem. 
rj n op 37 
38- m» 33 1? u? n 


„IV są, 
sły” Zantawno (za 100 ©.) 
s m 71.180693. IIiŁĄ. 
no nów non 6.B. 
808 n na w male, 
Iena Ser ER A| 

n no» „n dit. E 
, ia male 
A ; > S gar, PII it. A. 
m y n- LM „ lit. B. i 
IS „ Tamale 
w. w n BOr. Iv Re A. 
CE a ” tB. 
R ale 
5..5 y ASA y A B. 
„ „ malol 
Listy zast. m. Warsz. Ber. I 


, | ty: Józefów 450r. 
= Di Df m n serek 250r. 


100. S (100.86 86; 100; 40; 


Iormianów2Bo r.| |. 
Łyszkowic.250 r. 
—— RSS łŁeonów 250r. 
. zaj SIE SERA Częstocica 250 rj 
5 = 2. W. F. Ślali 1000r. 


ZI j "Tow. Lilpop, Rau i 

>| Loewenatein 1600r. 
10, 85; 100.40 „ Tow. Zakł. Meal. B. 
UI _- 


—— ” Hantke w War. 1000r. 
"m| — | a Tow. Zakł. Górniczych . 
wa W ” Błarachowiekich100 r. mj =! 


RE z ar kupanem. ' 


| ga | ——| „ Tow. Wer. Fab. Mach. 
- 98 6 ssj EN 9840] ” Narz. Roli Odl. 100r. 
, 80; 98.40, , Wars. T. Kop. vaa ill 
. p= = Zakł, Hatniczych2ő0r. 


3: 335 Ta a M 


NE 1) IRARAREANE 
Lee MARMA 
RUROREK 
LE 
ANNA 
AE ELENI 


ETEN EIE EE E O O 


Boa + „AlE | Gołe] LO} TI} » low. Zakł. Prz. Baw.|) ` BOT 41359 41875 41477 41568 41592-41645 41750 41757 41788 41949 41977 42058- 4200, 
mo AW 96.80| —--| mj. Tk w Zawierciu 350r. EA PE a 42143 42260 42289.42338 42348 42461 42462 42049 42607 42687 43055 43058 mo 
4)/, _Obligi ma. Warszawy | J94.—-| geo LO] »tow.kasiłaźni100r] odj a E 43114 42194 43326 43384 43431 48469 48495 43478 43550 48702 43888 44020 4410 
Listy zast. ra. „ Łodzi PAR: O RIE o= GR Temler i Szwada: miej | LT Ai "44118 44191 44172 44232 34410 44509 44679 44762 . eż 
DE? „BH sec] Bad) 93,50)? F.C. Konstancya 500 | | ==] —-] —— | -Listy zastawne 500- rublowe. : a 
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